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Notowania 
CenyRolnicze.pl | 18 listopada 2024 

 

 

 

PSZENICA KONSUMPCYJNA ŻYTO KONSUMPCYJNE JĘCZMIEŃ BROWARNY OWIES KONSUMPCYJNY 
Średnia cena zł/t: 913,77 Średnia cena zł/t: 650,79 Średnia cena zł/t: 713,64 Średnia cena zł/t: 734,29  

MIN - MAX: 840,00 – 1 100,00  MIN - MAX: 600,00 - 740,00  MIN - MAX: 620,00 - 900,00  MIN - MAX: 550,00 – 900,00  

    

    
PSZENICA PASZOWA ŻYTO PASZOWE PSZENŻYTO JĘCZMIEŃ PASZOWY 
Średnia cena zł/t: 817,88 Średnia cena zł/t: 605,28 Średnia cena zł/t: 716,67 Średnia cena zł/t: 696,11 

MIN - MAX: 760,00 - 950,00  MIN - MAX: 540,00 - 700,00  MIN - MAX: 620,00 - 830,00  MIN - MAX: 620,00 - 840,00  

    

    
GROCH ŁUBIN ŻŁÓTY ŁUBIN WĄSKOLISTNY BOBIK 
Średnia cena zł/t: 1 060,00 Średnia cena zł/t: 1 105,00  Średnia cena zł/t: 1 065,00 Średnia cena zł/t: 1 072,50  

MIN - MAX: 930,00 - 1 340,00  MIN - MAX: 1 080,00 - 1 180,00  MIN - MAX: 950,00 - 1 280,00  MIN - MAX:  1 000,00 - 1 240,00  

    

    
RZEPAK KUKURYDZA MLEKO ŻYWIEC WIEPRZOWY 
Średnia cena zł/t: 2 240,99 Średnia cena zł/t: 758,46 Średnia cena zł/l: 2,20 Średnia cena zł/kg: 5,93 

MIN - MAX: 1 990,00 – 
2 370,00  

MIN - MAX: 700,00 - 840,00  MIN - MAX: 2,10 – 2,29 MIN - MAX: 5,50 – 7,50 
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Francja: tylko jedna inspekcja rocznie w gospodarstwie       
Farmer.pl | Autor : Jacek Kościański | 13.11.2024 | fot. hfossmark, pixabay.com 

We Francji rolnicy będą teraz musieli zaplanować tylko jeden dzień w roku na urzędowe 

inspekcje. Rząd poinstruował prefektów, aby centralnie organizowali wizyty 

przedstawicieli administracji, które wymagają również obecności kierownika 

operacyjnego gospodarstwa lub firmy.  

 

Czytaj dalej… 

 

 

 

 

Węgry: silne zmiany strukturalne w rolnictwie     
 Farmer.pl | Autor : Jacek Kościański | 14.11.2024 | Fot. niki_emmert 

W ciągu ostatnich trzech lat liczba przedsiębiorstw rolnych na Węgrzech znacznie 

spadła. Jak podaje krajowy dziennik Népszava, Węgierski Główny Urząd Statystyczny 

(KSH) stwierdził w czerwcu 2023 r. obecność około 198 tys. przedsiębiorstw rolnych.  

 

Czytaj dalej… 

 

 

 

Do kupienia gospodarstwo z areałem 2000 ha. Trzeba wyłożyć 140 mln zł    
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 14.11.2024 | 

Jedna z agencji nieruchomości wystawiła na sprzedaż łącznie 2000 hektarów 

położonych w czterech różnych miejscowościach na terenie woj. warmińsko-

mazurskiego: Kwitajny Wielkie, Godkowo, Stegny i Słobity. Gospodarstwo zostało 

wystawione na sprzedaż ze względów dziedzicznych po śmierci duńskiego właściciela. 

 

 Czytaj dalej… 
 

 

 

 
 

 

Wielu rolników uważa, że uprawa kukurydzy jest nieopłacalna. Nie ma jednak rozsądnej 

alternatywy    
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 12.11.2024 |Fot. Pixabay 

Czy uprawa kukurydzy jest opłacalna? Co roku, po zakończonych żniwach, producenci 

analizują przebieg sezonu, podejmują decyzje dotyczące zmian w strukturze zasiewów, 

wyboru odmian czy poziomu agrotechniki. Tradycyjnie w tym czasie wielu deklaruje 

wycofanie się z uprawy kukurydzy. Tak było też w ubiegłym roku, a areał uprawy w 

2024 niewiele się zmienił. Uległ kosmetycznej modyfikacji. Dla kukurydzy nie ma dobrej 

alternatywy. Wciąż będzie uprawiana. Zatem warto zadać pytanie, co zrobić, by 

zwiększyć wydajność jej produkcji? 

Czytaj dalej… 
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Francuscy parlamentarzyści stanowczo odrzucają umowę z Mercosurem. Co zrobi polski 

rząd?      
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 15.11.2024 |Fot. Photogenica 

W środę 12 listopada francuscy deputowani i senatorowie wyrazili sprzeciw wobec 

umowy o wolnym handlu, którą Unia Europejska chce podpisać z Mercosurem. Ponad 

600 posłów, senatorów, eurodeputowanych skierowało list do przewodniczącej 

Komisji Europejskij, Ursuli von der Leyen, w którym wyrażono sprzeciw  wobec zamiaru 

podpisania umowy z państwami Mercosur, wskazując na zagrożenia zdrowia, ochrony 

środowiska i klimatu. 

Czytaj dalej… 

 

 

Ministerstwo tnie stawki za ekoschematy. Pula mniejsza o ponad 1,2 mld zł      
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 16.11.2024 | Fot. Photogenica 

Ministerstwo Rolnictwa i Rozwoju Wsi opublikowało stawki za ekoschematy w 2024 

roku, które są niższe niż w roku 2023. - Obniżenie stawek za ekoschematy na 2025 to 

decyzja polskiego rządu, a nie Komisji Europejskiej - komentuje były unijny komisarz ds. 

rolnictwa, Janusz Wojciechowski. 

 

Czytaj dalej… 
 

 

Rolnicy domagają się interwencji premiera ws. umowy z Mercosurem. Czy będzie twarde 

stanowisko rządu, czy tylko puste deklaracje?       
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 16.11.2024 | Fot. Photogenica 

Apel wielkopolskich organizacji rolniczych w sprawie umowy o wolnym handlu z krajami 

Mercosur oraz budżetu Unii Europejskiej na rolnictwo  jest dramatycznym wołaniem 

rolników polskich i wielkopolskich – jest to wołanie o przetrwanie europejskiego 

rolnictwa. Podpisanie i ratyfikowanie umowy z krajami Mercosur przez parlamenty 

europejskie doprowadzi do ponownego niekontrolowanego napływu wołowiny, drobiu, 

kukurydzy czy innych produktów. 

  Czytaj dalej… 

Nieoczywiste powody gwałtownych zjawisk atmosferycznych. Mikroplastik jest 

winowajcą?        
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 17.11.2024 | Fot. Pixabay 

Mikroplastiki są teraz wszędzie: w morzu, w glebie i oczywiście także w roślinach, w 

naszych ciałach i w atmosferze. Często nie wiadomo, jaki wpływ na to wszystko mają 

małe cząsteczki plastiku. Naukowcy z Pennsylvania State University sprawdzili, jak 

mikroplastiki wpływają na pogodę i klimat. Ich badania pokazują, że mikroplastiki działają 

jak cząstki zarodkujące lód w atmosferze. 

   Czytaj dalej… 
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Rosyjskie nawozy stanowią obecnie ponad 30% całkowitego importu mocznika do UE. 

Będą cła?     
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 12.11.2024 | Fot. Photogenica 

- Unia Europejska staje się coraz bardziej zależna od importu rosyjskich nawozów, które 

obecnie stanowią ponad 30% całkowitego importu mocznika do UE. To zapewnia 

dochód na agresję Rosji przeciwko Ukrainie i grozi wypchnięciem producentów z UE z 

biznesu – alarmuje stowarzyszenie Fertilizers Europe.  

 Czytaj dalej… 

 

 

 

 

Grupa Azoty odnotowała spadek sprzedaży nawozów o 9%. Konkurencja z Rosji i Białorusi 

daje się we znaki     
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 13.11.2024 |  

- Utrzymująca się niekorzystna koniunktura gospodarcza na świecie, a przede wszystkim 

duże wolumeny tańszych nawozów napływających do UE głównie z Rosji i Białorusi 

negatywnie wpływały na pozycję konkurencyjną europejskich producentów, powodując 

dalszy spadek cen – czytamy w raporcie finansowym Grupy Azoty za III kwartał 2024 r. 

 

  Czytaj dalej… 

 

USA: Dotacje na porzucenie hodowli drobiu i bydła          
CenyRolnicze.pl | Autor : Martyna Frątczak | 13.11.2024 | Fot. Pixabay 

Physicians Committee, amerykańska organizacja zajmująca się promocją zdrowia i 

zrzeszająca lekarzy, oferuje dotacje dla rolników chcących przejść z produkcji drobiu, jaj 

i mleka na uprawę roślin lub zakładanie sadów. Jednym z powodów jest narastający 

problem z ptasią grypą. W wielu miejscach kraju rolnicy już są w trakcie zmiany profilu 

swojej działalności. 

 

Czytaj dalej… 
 

 

 

 

 

 

15.11.2024 Ceny skupu zbóż, kukurydzy, oleistych i strączkowych: żyto liderem 

niewielkich podwyżek       
 CenyRolnicze.pl | Autor : Paweł Hetnał | 15.11.2024 | Fot. Pixabay 

W odstępie ostatnich dwóch dni średnie ceny skupu zbóż na rynku krajowym 

nieznacznie wzrosły. Najwyraźniej w górę poszła wycena żyta, która w tym czasie 

zyskała ok. 8 zł/t.  

Czytaj dalej… 
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Rosyjski eksport zboża znacznie spadnie w 2025 r.       
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 13.11.2024 | Fot. Photogenica 

Kwota na eksport zboża z Federacji Rosyjskiej, która będzie obowiązywać od 15 lutego 

do 30 czerwca 2025 r., może zostać zmniejszona trzykrotnie w porównaniu z ubiegłym 

rokiem i wynieść 9-10 mln ton – poinformował Igor Pavensky, szef centrum 

analitycznego Rusagrotrans JSC. 

 

 Czytaj dalej… 

 

Ogromny wzrost eksportu ukraińskiego zboża    
Cenyrolnicze.pl | Autor : Redakcja | 15.11.2024 | Fot. Photogenica 

Według danych ukraińskiej Państwowej Służby Celnej, od początku sezonu 2024/25 

Ukraina wyeksportowała 16,255 mln ton zbóż i roślin strączkowych, z czego 1,856 mln 

ton zostało wysłanych w listopadzie. Jednocześnie w tym samym dniu ubiegłego roku 

łączną liczbę wysyłek oszacowano na 10,968 mln ton, w tym 1,728 mln ton w 

listopadzie. 

 Czytaj dalej… 
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ZAŁĄCZNIK 
Francja: tylko jedna inspekcja rocznie w gospodarstwie       
Farmer.pl | Autor : Jacek Kościański | 13.11.2024 | fot. hfossmark, pixabay.com 

We Francji rolnicy będą teraz musieli zaplanować tylko jeden dzień w roku na urzędowe 

inspekcje. Rząd poinstruował prefektów, aby centralnie organizowali wizyty 

przedstawicieli administracji, które wymagają również obecności kierownika 

operacyjnego gospodarstwa lub firmy.  

Firmy powinny poświęcać tylko jeden dzień w roku 

Celem jest zapewnienie, że wszystkie wątpliwości zostaną rozpatrzone podczas jednej 

inspekcji w każdym przedsiębiorstwie i roku. Wyraźnie wyłączone są kontrole 

podatkowe i karne lub regulacyjne. 

Zdaniem ministerstwa rolnictwa (Agreste), prefekci muszą powołać między agencyjny organ koordynujący rolnictwo 

(MISA). Mają one na celu zapewnienie wzajemnej koordynacji wszystkich odpowiednich podmiotów 

administracyjnych oraz tego, aby wymagane inspekcje operacyjne nie odbywały się w rozproszeniu w ciągu roku. 

Należy wyraźnie uwzględnić czynniki operacyjne, takie jak sezonowe obciążenie pracą, wyzwania klimatyczne lub 

trudności gospodarcze. Ponadto należy ustanowić dobrą praktykę zawodową w zakresie kontroli. Dokonując 

przeglądu nowych przepisów, administracje są również zobowiązane do umożliwienia ulepszeń, jeśli to konieczne. 

Realizacja postulatu rolników 

Łącząc kontrole urzędowe, rząd realizuje jeden z głównych postulatów protestów rolników, które szczególnie na 

początku roku dały o sobie znać w całym kraju. Francuskie Stowarzyszenie Rolników (FNSEA) i Organizacja Młodych 

Rolników (JA) z zadowoleniem przyjęły to rozwiązanie jako prawdziwy postęp. Aby uwolnić rolnictwo od imadła 

regulacyjnego, należy teraz wprowadzić dalsze ulgi. 

 

Zamknij > 
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Węgry: silne zmiany strukturalne w rolnictwie     
 Farmer.pl | Autor : Jacek Kościański | 14.11.2024 | Fot. niki_emmert 

W ciągu ostatnich trzech lat liczba przedsiębiorstw rolnych na Węgrzech znacznie 

spadła. Jak podaje krajowy dziennik Népszava, Węgierski Główny Urząd Statystyczny 

(KSH) stwierdził w czerwcu 2023 r. obecność około 198 tys. przedsiębiorstw rolnych.  

Mniej małych producentów, więcej dużych 

To o 18 proc. mniej niż trzy lata wcześniej. W porównaniu do 2013 roku spadek wyniósł 

33 proc. Największy spadek dotknął gospodarstwa hodowlane. 

W szczególności poddały się przedsiębiorstwa o niskiej wartości produkcji brutto. W 

przypadku tzw. standardowej produkcji do 8 000 euro statystycy stwierdzili łączny spadek w ciągu dekady do 

czerwca 2023 r. o prawie 50 proc. do około 120 800. 

Natomiast liczba firm o standardowej produkcji przekraczającej 100 000 euro wzrosła o 220 proc. do około 13 000. 

Oznacza to, że duże węgierskie gospodarstwa rolne będą korzystać z coraz większych dopłat rolnych, podczas gdy 

drobni rolnicy będą otrzymywać coraz mniejsze wsparcie. 

Zamknij > 
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Do kupienia gospodarstwo z areałem 2000 ha. Trzeba wyłożyć 140 mln zł    
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 14.11.2024 | 

Jedna z agencji nieruchomości wystawiła na sprzedaż łącznie 2000 hektarów 

położonych w czterech różnych miejscowościach na terenie woj. warmińsko-

mazurskiego: Kwitajny Wielkie, Godkowo, Stegny i Słobity. Gospodarstwo zostało 

wystawione na sprzedaż ze względów dziedzicznych po śmierci duńskiego właściciela. 

Gospodarstwo ma ciekawą historię. Do 2022 roku w Kwitajnach Wielkich znajdowało się 

największe w Polsce stado bizonów amerykańskich. Pierwsze sztuki sprowadzono do 

Polski z Danii, a następnie dokupiono kolejne sztuki z najlepszych hodowli tego gatunku 

z Belgii. Przez wiele lat trwała walka gospodarstwa o utrzymanie hodowli, której 

sprzeciwiały się władze obawiając się krzyżowania zwierząt z naszym rodzimym żubrem. 

Gospodarstwo prowadzi uprawę w systemie bezorkowym. Uprawia się tam głównie rzepak, pszenicę, jęczmień, 

owies, bobik i trawę na nasiona. Większość gleb w gospodarstwie to gleby od klasy III do klasy IVb. Są to ziemie 

ciężkie i średnie, gliniaste doskonale zachowujące wilgoć. Do dopłat gospodarstwo zgłasza około 1900 hektarów. W 

gospodarstwie zatrudnionych jest około 15 osób. Gospodarstwo sprzedawane jest jako całość łącznie z budynkami i 

maszynami. 

Baza budynkowa to między innymi: magazyny o powierzchniach od 1188 do 652 m2, 3 silosy o pojemności 2700 t, 

stolarnia, budynki warsztatowe, budynki administracyjne, suszarnia, stróżówka, budynki garażowe. Na zakup 

gruntów od spółek jak i udziałów w spółkach przysługuje prawo pierwokupu KOWR. Cena za całość: grunty, budynki 

oraz maszyny to 140 mln złotych. 

Gospodarstwo zostało wystawione na sprzedaż zarówno w Polsce jak i za granicą. Ze względu na rozmiar i potencjał 

inwestycyjny, agencja nieruchomości spodziewa się zainteresowania również ze strony klientów instytucjonalnych. 

Zamknij >  
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Wielu rolników uważa, że uprawa kukurydzy jest nieopłacalna. Nie ma jednak rozsądnej 

alternatywy    
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 12.11.2024 |Fot. Pixabay 

Czy uprawa kukurydzy jest opłacalna? Co roku, po zakończonych żniwach, producenci 

analizują przebieg sezonu, podejmują decyzje dotyczące zmian w strukturze zasiewów, 

wyboru odmian czy poziomu agrotechniki. Tradycyjnie w tym czasie wielu deklaruje 

wycofanie się z uprawy kukurydzy. Tak było też w ubiegłym roku, a areał uprawy w 

2024 niewiele się zmienił. Uległ kosmetycznej modyfikacji. Dla kukurydzy nie ma dobrej 

alternatywy. Wciąż będzie uprawiana. Zatem warto zadać pytanie, co zrobić, by 

zwiększyć wydajność jej produkcji? 

W tym roku większość rolników ma mniej powodów do narzekań niż w poprzednim 

sezonie. Plony zwyczajowo są zróżnicowane, ale wielkościowo w uśrednionym ujęciu są porównywalne z tymi z 

poprzedniego roku. Za to ceny skupu są atrakcyjniejsze. 

Koszty dosuszania są niższe 

Wymuszony aurą szybszy zbiór zrekompensowała wyjątkowo niska wilgotność ziarna. Różnice wilgotności w 

porównaniu z ubiegłym rokiem były znaczące. W przypadku odmian późnych średnia wilgotność podczas zbiorów w 

2023 roku wynosiła 25,3%, a w tym sezonie 20,3%. Niektórym rolnikom udawało się kosić kukurydzę prawie na 

sucho. Koszty dosuszania są znacznie niższe niż w ostatnich latach. 

Wcześniejszy zbiór zdeterminował jakość plonu. Kondycja fitosanitarna roślin podczas zbiorów była dobra. 

Odnotowano też nieco mniej szkód spowodowanych przez dziki. Zbiór przebiegał sprawnie, wyleganie roślin nie 

stanowiło poważnego problemu. Dodatkowym bonusem tak szybko zakończonych żniw, była także możliwość 

założenia plantacji pszenicy ozimej w optymalnym terminie na stanowiskach po kukurydzy. 

Końcowy wynik produkcyjny determinowany jest przez wiele czynników. Niektóre są poza naszą kontrolą. Na 

przykład pogoda. Po tegorocznych doświadczeniach z pewnością wielu rolników zainteresuje się późniejszymi niż 

dotychczas wybieranymi odmianami. Wypadają one, już drugi rok z rzędu, zdecydowanie atrakcyjniej niż wczesne. 

Należy jednak pamiętać, iż wrzesień 2023 roku i tegoroczny cechował się wyjątkowo wysoką temperaturą. Przy 

standardowym przebiegu pogody – chłodniejszej i bardziej wilgotnej końcówce lata rolnik, który zdecyduje się na 

wybór późniejszych niż zalecane w danym regionie odmian, żniwa będzie mógł rozpocząć ze znacznym opóźnieniem. 

Nieopłacalna kukurydza? 

Pamiętajmy, iż odmiany wcześniejsze z reguły posiadają silniejszy wigor początkowy i niższe wymagania 

temperaturowe, co jest niezwykle istotne w przypadku niekorzystnych warunków występujących wiosną. Silny wigor 

oraz wysoka tolerancja na niską temperaturę to cechy, które w początkowym okresie wzrostu i rozwoju kukurydzy 

mogą w znacznym stopniu poprawić ogólną kondycję roślin. 

Przed dokonaniem ostatecznej decyzji należy przeanalizować charakterystykę odmian oraz w miarę możliwości 

zapoznać się z praktycznymi opiniami rolników, którzy je uprawiali. Warto przestudiować także rekomendacje 

glebowe, by dobrać odmianę na konkretne stanowisko. Pozwoli to na zminimalizowanie ryzyka uprawowego oraz 

zwiększenie bezpieczeństwa uprawy. W wyborze trzeba kierować się nie tylko wysokością plonowania, ale przede 

wszystkim jego stabilnością. To zdolność danej odmiany do utrzymywania względnie wysokiego poziomu plonowania 

bez względu na warunki. Wierność plonowania jest zatem równie ważna co jego wysokość – pozwala bowiem na 

utrzymanie poziomu produkcji na podobnym poziomie, a to przekłada się na stabilizację i przewidywalność 

dochodów. Do uprawy kukurydzy na ziarno warto wybierać odmiany charakteryzujące się silnym efektem Dry-Down, 

weryfikować ich zdrowotność i tolerancję na wyleganie. 

Przykładem odmiany wyróżniającej się szybkim zrzutem wody w końcowej fazie dojrzewania jest wczesny mieszaniec 

na ziarno DKC3027 (FAO 220-230). Charakteryzuje się on bardzo wysokim i stabilnym poziomem plonowania na 

wszystkich typach stanowisk glebowych. Niska wilgotność ziarna umożliwia wczesny zbiór oraz obniża koszty 
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suszenia. Natomiast takie cechy, jak silny wigor początkowy, wysoka tolerancja na wyleganie oraz bardzo dobra 

zdrowotność roślin zwiększają bezpieczeństwo uprawy od strony agrotechnicznej. 

Wielu rolników uważa, że uprawa kukurydzy jest nieopłacalna. Wszystko jednak zależy od wysokości uzyskiwanych 

plonów oraz ponoszonych nakładów na produkcję. Optymalizując te czynniki można znacznie poprawić bilans 

ekonomiczny tej uprawy. Z uwagi na uwarunkowania nie ma żadnej rozsądnej alternatywy dla tej rośliny. Kukurydza 

w przyszłym roku znów pojawi się na naszych polach. Zatem zróbmy wszystko, by plon był satysfakcjonujący. 

Autor: Anna Rogowska 

Zamknij >  
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Francuscy parlamentarzyści stanowczo odrzucają umowę z Mercosurem. Co zrobi polski 

rząd?      
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 15.11.2024 |Fot. Photogenica 

W środę 12 listopada francuscy deputowani i senatorowie wyrazili sprzeciw wobec 

umowy o wolnym handlu, którą Unia Europejska chce podpisać z Mercosurem. Ponad 

600 posłów, senatorów, eurodeputowanych skierowało list do przewodniczącej 

Komisji Europejskij, Ursuli von der Leyen, w którym wyrażono sprzeciw  wobec zamiaru 

podpisania umowy z państwami Mercosur, wskazując na zagrożenia zdrowia, ochrony 

środowiska i klimatu. 

Jak czytamy w Le Monde,  622 parlamentarzystów wyraziło swój sprzeciw wobec 

obecnych warunków porozumienia z państwami Mercosuru. W piśmie skierowanym 

do przewodniczącej Komisji Europejskiej Ursuli von der Leyen parlamentarzyści pragną przypomnieć „bardzo szeroki 

i ponadpartyjny sprzeciw, jaki formalnie wyraziły nasze zgromadzenia wobec tego porozumienia”. Porozumienie w 

nadchodzących tygodniach zostanie poddane głosowaniu deputowanych europejskich. Już w styczniu 2024 r. 

porozumienie to wywołało wściekłość rolników, którzy protestowali w całej Europie i we Francji.  

Ta umowa o wolnym handlu przewiduje otwarcie dodatkowych kontyngentów bez ceł lub po obniżonych stawkach, 

co nieuchronnie postawiłoby rolników europejskich w bezpośredniej konkurencji z rolnikami z Ameryki Południowej. 

Rolnicy z Ameryki Południowej będą mogli w szerokim zakresie sprzedawać do UE mięso, cukier, ryż, miód i soję. W 

zamian Europa eksportowałaby samochody, maszyny i produkty farmaceutyczne. Jednakże gospodarstwa w Ameryce 

Południowej są na ogół większe, charakteryzują się niższymi standardami produkcji.  

Oprócz standardów środowiskowych, które nie są takie same jak w Europie, w Ameryce Południowej zużycie 

pestycydów jest znacznie wyższe. Stanowi to zagrożenie dla środowiska, ale także ryzyko dla zdrowia europejskich 

konsumentów. „Z pół tysiąca pestycydów stosowanych w Brazylii czy Argentynie prawie 150 jest zakazanych w 

Europie, ponieważ są niebezpieczne! Podobnie kraje Mercosuru w dalszym ciągu szeroko stosują aktywatory wzrostu 

dla zwierząt gospodarskich, takie jak antybiotyki, wszystkie również zakazane w Europie – przypominają francuscy 

parlamentarzyści w piśmie skierowanym do Ursuli von der Leyen. 

Źródło: Le Monde/La Republique 

Zamknij > 
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Ministerstwo tnie stawki za ekoschematy. Pula mniejsza o ponad 1,2 mld zł      
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 16.11.2024 | Fot. Photogenica 

Ministerstwo Rolnictwa i Rozwoju Wsi opublikowało stawki za ekoschematy w 2024 

roku, które są niższe niż w roku 2023. - Obniżenie stawek za ekoschematy na 2025 to 

decyzja polskiego rządu, a nie Komisji Europejskiej - komentuje były unijny komisarz ds. 

rolnictwa, Janusz Wojciechowski. 

Całkowita pula środków na płatności bezpośrednie i PWK za 2024 r. wynosi ok. 15,75 

mld złotych. Oznacza to, że całkowita pula jest mniejsza niż rok temu - w roku 2023 

kwota ta wynosiła bowiem 16,97 mld złotych. 

- W związku z dyskusją dotyczącą stawek płatności bezpośrednich komisarz UE ds. rolnictwa Janusz Wojciechowski 

stwierdził: "Obniżenie stawek za ekoschematy na 2025 to decyzja polskiego rządu, a nie KE. Komisja chętnie przyjmie 

takie zmiany polskiego KPS, które pozwolą zachować, a nawet podwyższyć obecne stawki ekoschematów, o ile polski 

rząd przedstawi takie zmiany". Czy związku z tym czy planujecie państwo złożenie takiego wniosku? – pyta poseł 

Krzysztof Ciecióra w interpelacji skierowanej do ministra rolnictwa. Jak dotąd resort rolnictwa nie odniósł się do 

wystąpienia byłego wiceministra rolnictwa. 

Zamknij >  
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Rolnicy domagają się interwencji premiera ws. umowy z Mercosurem. Czy będzie twarde 

stanowisko rządu, czy tylko puste deklaracje?       
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 16.11.2024 | Fot. Photogenica 

Apel wielkopolskich organizacji rolniczych w sprawie umowy o wolnym handlu z krajami 

Mercosur oraz budżetu Unii Europejskiej na rolnictwo  jest dramatycznym wołaniem 

rolników polskich i wielkopolskich – jest to wołanie o przetrwanie europejskiego 

rolnictwa. Podpisanie i ratyfikowanie umowy z krajami Mercosur przez parlamenty 

europejskie doprowadzi do ponownego niekontrolowanego napływu wołowiny, drobiu, 

kukurydzy czy innych produktów. 

Wczoraj  (15 listopada) prezes Wielkopolskiej Izby Rolniczej Mieczysław Łuczak wspólnie z 

przedstawicielami wielkopolskich organizacji rolniczych i związków zawodowych złożyli 

na ręce II Wicewojewody Wielkopolskiego Jarosława Maciejewskiego, petycję zawierającą protest wobec zamiaru 

podpisania przez Komisję Europejską umowy o wolnym handlu z krajami Ameryki Południowej (Mercosur) oraz 

ograniczania budżetu UE na rolnictwo. 

KRIR wyszła z inicjatywą przeprowadzenia ogólnopolskiej akcji w której każda Izba przekaże apele w proteście 

przeciwko umowie o wolnym handlu z krajami grupy Mercosur na ręce wojewódzkich wojewodów. Apel 

wielkopolskich organizacji rolniczych w sprawie umowy o wolnym handlu z krajami Mercosur oraz budżetu Unii 

Europejskiej na rolnictwo  jest dramatycznym wołaniem rolników polskich i wielkopolskich – jest to wołanie o 

przetrwanie europejskiego rolnictwa. Prezes WIR nawiązał do styczniowego protestu przeciw wprowadzeniu 

Zielonego Ładu, który odbył się przed Urzędem Wojewódzkim w Poznaniu. Dodał również, że byliśmy przekonani, iż 

wołanie polskich i wielkopolskich rolników przemówi do decydentów unijnych i kwestie EZŁ zostaną raz na zawsze 

zażegnane, a tak naprawdę zostało to odłożone w czasie. Prezes Łuczak wskazał, że byliśmy świadomi, że przez 20 lat 

trwały negocjacje umowy pomiędzy KE, a krajami Mercosur i to właśnie podpisanie umowy jest olbrzymim 

zagrożeniem dla rolnictwa europejskiego, a przede wszystkim naszego krajowego. Podpisanie i ratyfikowanie umowy 

przez parlamenty europejskie doprowadzi do ponownego niekontrolowanego napływu wołowiny, drobiu, kukurydzy 

czy innych produktów. Prezes przypomniał, że tak naprawdę ten Mercsour mamy już za naszą wschodnia granicą, 

ponieważ zalążek tego mieliśmy już w poprzednich latach, kiedy to w sposób niekontrolowany napłynęły produkty 

rolnicze z Ukrainy i całkowicie zdestabilizowały nasz rynek, na co jako WIR wielokrotnie zwracaliśmy uwagę i 

informowaliśmy o tych krajowych decydentów. Prezes dodał, że z jednej strony walczymy o przetrwanie polskich 

gospodarstw, a z drugiej walczymy o konsumentów europejskich – chcemy produkować dobrą, zdrową żywność, a 

nie „żywność śmieciową” z krajów Mercosur, która będzie na półkach sklepowych po podpisaniu tej umowy.  

Podpisanie oraz wejście w życie umowy o wolnym handlu, zdecydowanie doprowadzi do sytuacji, w której to rolnicy 

europejscy stracą przewagę konkurencyjną na rynku w stosunku do krajów Ameryki Łacińskiej (Argentyna, Brazylia, 

Paragwaj, Urugwaj), gdzie ze względów klimatycznych oraz ekonomicznych produkcja żywności jest znacznie tańsza. 

Dodatkowo, odbywa się ona niezgodnie z wysokimi standardami europejskimi, które muszą spełniać europejscy 

producenci. Otwarcie europejskiego rynku na produkty rolne z krajów Mercosur doprowadzi do znaczącego spadku 

rentowności polskich gospodarstw. Jak wynika z kalkulacji prowadzonych przez Wielkopolską Izbą Rolniczą od ponad 

dwóch lat trwa kryzys ekonomiczny. Ceny skupu płodów rolnych wróciły do stanów sprzed pandemii COVID oraz 

agresji Rosji na Ukrainę, podczas gdy ceny środków produkcji, w tym nawozów, środków ochrony roślin oraz energii 

pozostają na bardzo wysokim poziomie. Spowodowało to zdecydowany spadek rentowności większości kierunków 

produkcji rolniczej i brak perspektyw na szybką poprawę tej sytuacji. Wielkopolska Izba Rolnicza, już w 2019 r. 

interweniowała w tej sprawie. 

Źródło: WIR 

Zamknij > 
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Nieoczywiste powody gwałtownych zjawisk atmosferycznych. Mikroplastik jest 

winowajcą?        
 CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 17.11.2024 | Fot. Pixabay 

Mikroplastiki są teraz wszędzie: w morzu, w glebie i oczywiście także w roślinach, w 

naszych ciałach i w atmosferze. Często nie wiadomo, jaki wpływ na to wszystko mają 

małe cząsteczki plastiku. Naukowcy z Pennsylvania State University sprawdzili, jak 

mikroplastiki wpływają na pogodę i klimat. Ich badania pokazują, że mikroplastiki działają 

jak cząstki zarodkujące lód w atmosferze. 

- Oznacza to, że mikroplastiki mogą mieć wpływ na wzorce opadów, prognozy pogody, 

modele klimatyczne, a nawet bezpieczeństwo lotnicze, wpływając na tworzenie się chmur 

i kryształków lodu w atmosferze – powiedziała Miriam Freedman, profesor chemii z Penn 

State i kierownik autor badania. Mikroplastiki sprawiają, że pogoda jest jeszcze trudniejsza do przewidzenia. 

Mikroplastiki to cząsteczki mniejsze niż 5 mm. Są jednak na ogół tak małe, że mogą przedostać się nawet do mózgu. - 

W ciągu ostatnich dwudziestu lat badań nad mikrodrobinami plastiku naukowcy odkryli, że są one wszędzie i to 

kolejny element układanki – powiedział Freedman. - Teraz jest jasne, że musimy lepiej zrozumieć, w jaki sposób 

oddziałują one z naszym systemem klimatycznym, ponieważ pokazaliśmy, że mikroplastik może wywołać proces 

tworzenia się chmur.   

Krople wody zawierające mikroplastik zamarzały w temperaturze o 5–10 stopni Celsjusza wyższej niż kropelki 

niezawierające mikroplastiku. W przypadku większości badanych tworzyw sztucznych 50% kropelek zamarzło po 

ochłodzeniu do -22°C. Sugeruje to, że mikroplastik może powodować tworzenie się kryształków lodu w wyższych 

temperaturach. To z kolei może prowadzić do wzmożonych opadów deszczu lub śniegu. 

Tam, gdzie mikroplastik rezonuje w chmurach, deszcz również staje się bardziej nieprzewidywalny. W 

zanieczyszczonym środowisku, w którym występuje więcej cząstek aerozolu, takich jak mikroplastiki, woda 

rozprzestrzenia się na więcej cząstek i tworzy mniejsze kropelki. Brzmi banalnie. Może to jednak prowadzić do 

opóźnionych opadów, powodując gromadzenie się większej ilości wody w chmurach. A tam, gdzie jest więcej wody, 

może padać więcej. Tylko trudniej powiedzieć kiedy. 

Badanie sugeruje również, że mikroplastiki już mają wpływ na klimat. W tym przypadku chodzi o równowagę wody i 

lodu w chmurach, którą obecność mikroplastików może zmienić. To z kolei zmienia rodzaj chmury. Zazwyczaj chmury 

chłodzą Ziemię, odbijając promieniowanie słoneczne, ale niektóre chmury na pewnych wysokościach mogą ogrzać 

planetę jak koc.  

- Wiemy, że fakt, że mikroplastiki mogą zarodkować lód, ma daleko idące skutki, ale nie jesteśmy jeszcze do końca 

pewni, jakie one są – mówi Heidi Busse, jedna z zaangażowanych badaczek. „Możemy myśleć o tym na wielu różnych 

poziomach, nie tylko w kategoriach silniejszych burz, ale także zmian w rozpraszaniu światła”. 

W badaniu zbadano także, jak starzenie się środowiska wpływa na właściwości mikroplastików tworzących lód. 

Dzieje się tak dlatego, że tworzywa sztuczne zmieniają się pod wpływem światła słonecznego i innych substancji 

chemicznych znajdujących się w powietrzu. Wystawienie na działanie światła ultrafioletowego, ozonu i kwasów 

ogólnie zmniejsza zdolność większości testowanych tworzyw sztucznych do tworzenia lodu. Jednak starzenie się 

zwiększa zdolność polichlorku winylu (PVC), rodzaju mikroplastiku, do tworzenia lodu.  

Wyniki badań podkreślają złożone interakcje między mikroplastikami a procesami atmosferycznymi. Wyjaśniają 

także, że potrzebne są dalsze badania. Tylko w ten sposób można zrozumieć, jak mikroplastiki wpływają na pogodę i 

systemy klimatyczne. 

Źródło: Agrarheute 
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Rosyjskie nawozy stanowią obecnie ponad 30% całkowitego importu mocznika do UE. 

Będą cła?     
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 12.11.2024 | Fot. Photogenica 

- Unia Europejska staje się coraz bardziej zależna od importu rosyjskich nawozów, które 

obecnie stanowią ponad 30% całkowitego importu mocznika do UE. To zapewnia 

dochód na agresję Rosji przeciwko Ukrainie i grozi wypchnięciem producentów z UE z 

biznesu – alarmuje stowarzyszenie Fertilizers Europe.  

- Konieczne jest podjęcie pilnych działań w celu powstrzymania finansowania wojny 

przez sprzedaż rosyjskich nawozów sztucznych oraz zwiększenia strategicznej autonomii 

UE w zakresie produkcji żywności i nawozów sztucznych. Nałożenie ceł na rosyjskie 

nawozy jest jednym ze sposobów odcięcia dochodów rosyjskiej machiny wojennej, 

wsparcia europejskich rolników i uniknięcia niebezpieczeństw nadmiernego polegania na rosyjskim imporcie. 

Pomoże to zapobiec destabilizacji rynku nawozów w UE i umożliwi producentom kontynuowanie zielonej 

transformacji ich działalności – wyjaśnia Fertilizers Europe.   

Wg stowarzyszenia, w latach 2022 i 2023 UE zaimportowała z Rosji nawozy na bazie mocznika o wartości 1,5 mld 

euro. W sezonie 2023/24 import rosyjskich nawozów mocznikowych wzrósł o 117% w porównaniu z sezonem 

2020/21. Rosyjskie nawozy stanowią obecnie ponad 30% całkowitego importu mocznika do UE. 

15-20% zdolności produkcyjnej UE jest tymczasowo wstrzymane. Tanie, dotowane przez państwo rosyjskie nawozy 

zagrażają tym, że producenci z UE zbankrutują. Główne nawozy produkowane w UE lub w Europejskim Obszarze 

Gospodarczym charakteryzują się średnio o 50–60% mniejszą intensywnością emisji dwutlenku węgla niż produkty 

rosyjskie. Produkcja UE może pokryć zapotrzebowanie UE na nawozy azotowe. 

Źródło: Fertilizers Europe 

Zamknij > 

  



 
  

Powrót do spisu treści                                                                                  18 

Grupa Azoty odnotowała spadek sprzedaży nawozów o 9%. Konkurencja z Rosji i Białorusi 

daje się we znaki     
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 13.11.2024 |  

- Utrzymująca się niekorzystna koniunktura gospodarcza na świecie, a przede wszystkim 

duże wolumeny tańszych nawozów napływających do UE głównie z Rosji i Białorusi 

negatywnie wpływały na pozycję konkurencyjną europejskich producentów, powodując 

dalszy spadek cen – czytamy w raporcie finansowym Grupy Azoty za III kwartał 2024 r. 

Wyniki finansowe Grupy Azoty za III kwartał są zgodne z szacunkami opublikowanymi 

25 października br. W III kwartale 2024 roku Grupa Azoty wypracowała skonsolidowane 

przychody ze sprzedaży na poziomie 3 085 mln zł i wynik EBITDA w wysokości minus 

120 mln zł, przy marży EBITDA minus 3,9%, który poprawił się o blisko 228 mln zł 

względem analogicznego okresu ubiegłego roku. Strata netto za III kwartał br. zmniejszyła się r/r o 517 mln zł i 

wyniosła 226 mln zł w porównaniu do 743 mln zł straty za III kwartał 2023 roku. 

W Segmencie Agro w III kwartale 2024 roku w porównaniu z analogicznym okresem roku ubiegłego głównym 

determinantem wyników był: import nawozów z Rosji i Białorusi, wpływający zarówno na spadek cen produktów, jak 

również spadek wolumenów sprzedaży. 

Utrzymująca się niekorzystna koniunktura gospodarcza na świecie, a przede wszystkim duże wolumeny tańszych 

nawozów napływających do UE głównie z Rosji i Białorusi negatywnie wpływały na pozycję konkurencyjną 

europejskich producentów, powodując dalszy spadek cen. W przypadku Grupy Azoty średnie ceny produktów 

segmentu były niższe r/r o 7%. Aktywność na rynku nawozów, poza kwestią importu, była ograniczona ze względu na 

ogólną sytuację w rolnictwie. Gospodarstwa rolne negatywnie oceniały opłacalność produkcji, zwracając uwagę na 

niepewność związaną m.in. ze zjawiskami pogodowymi i konfliktami geopolitycznymi. W porównaniu do 

analogicznego kwartału roku poprzedniego Grupa Azoty odnotowała spadek sprzedaży nawozów o 9%, w tym 

azotowych (o 6% r/r) i wieloskładnikowych (o 18% r/r, pomimo wzrostu sprzedaży nawozów specjalistycznych o 11% 

r/r). 

Wypracowana w III kwartale 2024 roku marża EBITDA Segmentu Agro ukształtowała się na poziomie minus 4,4% i 

poprawiła się o 3,2 pp. w odniesieniu do analogicznego kwartału ubiegłego roku. 

Źródło: Grupa Azoty 

Zamknij > 
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USA: Dotacje na porzucenie hodowli drobiu i bydła          
CenyRolnicze.pl | Autor : Martyna Frątczak | 13.11.2024 | Fot. Pixabay 

Physicians Committee, amerykańska organizacja zajmująca się promocją zdrowia i 

zrzeszająca lekarzy, oferuje dotacje dla rolników chcących przejść z produkcji drobiu, jaj 

i mleka na uprawę roślin lub zakładanie sadów. Jednym z powodów jest narastający 

problem z ptasią grypą. W wielu miejscach kraju rolnicy już są w trakcie zmiany profilu 

swojej działalności. 

Grzyby i orzechy zamiast drobiu i bydła 

W odpowiedzi na narastający kryzys wywołany ptasią grypą wielu hodowców drobiu i 

bydła mlecznego  (u którego również szerzy się epidemia wirusa) myśli o zmianie profilu 

swojej działalności. Decyzja o przejściu z hodowli zwierząt na uprawę roślin nie jest 

jednak łatwa. Wymaga zmiany struktury gospodarstwa, dużych inwestycji oraz doszkolenia się w nowej dziedzinie.   

Stąd pomysł organizacji non-profit, Physicians Committee for Responsible Medicine, na stworzenie dotacji, które 

pomogą w tej transformacji. Organizacja daje możliwość ubiegania się o dofinansowanie w wysokości do 15 tys. 

dolarów. Przykłady gospodarstw, które już przeszły tę zmianę, pokazują, że może to być droga do sukcesu. Na 

oficjalnej stronie organizacji można znaleźć m.in. historię rodziny Giacomazzi z Kalifornii, która przekształciła swoją 

farmę mleczną w plantację migdałów. 

Takich historii jest coraz więcej. W Iowa bracia Faaborg zadecydowali o zmianie rodzinnej fermy wieprzowej w 

gospodarstwo produkujące grzyby. W Arkansas państwo Jennifer i Rodney Barrett porzucili hodowlę drobiu i bydła, 

by zacząć uprawiać grzyby, a Paul Jereczek z Wisconsin, dawny hodowca bydła mlecznego, zmienił swoje 

gospodarstwo w plantację orzechów laskowych. 

Wsparcie rządowe i inicjatywy ustawodawcze 

Rolnicy często napotykają na problemy związane z przekształcenie infrastruktury przystosowanej do chowu zwierząt 

w miejsce odpowiednie do upraw. Wiele osób decyduje się na instalację szklarni lub uprawę specjalistycznych roślin, 

co daje szansę na wykorzystanie już istniejących obiektów. Przykładowo państwo Paula i Dale Boles z Karoliny 

Północnej przekształcili swoje kurniki w szklarnie do uprawy organicznych warzyw. 

Za wieloma z tych transformacji gospodarstw stoją organizacje non-profit, takie jak Physicians Committee, pojawiają 

się jednak również rządowe programy pomocowe dla rolników. Przykładowo w stanie Vermont lokalne władze 

wprowadziły dotacje dla rolników chcących zdywersyfikować swoją działalność lub całkowicie zmienić rodzaj 

prowadzonego gospodarstwa. W efekcie wiele farm mlecznych zmieniło swój profil działalności na produkcję np. 

syropu klonowego czy jabłek. 

Niedawno zaproponowano ustawę, która zobowiązywałaby Departament Rolnictwa Stanów Zjednoczonych do 

finansowania dotacji dla hodowców, którzy chcą spłacić swoje zadłużenie i zmienić profil gospodarstwa z produkcji 

zwierzęcej na roślinną. 

Intensywne hodowle zagrożeniem dla zdrowia 

Programy transformacji gospodarstw mają na celu zredukowanie sektora intensywnej produkcji zwierzęcej. 

Przemysłowe hodowle zwierząt w Stanach Zjednoczonych zostały powiązane w ostatnich latach z wieloma 

zagrożeniami dla zdrowia publicznego – takimi jak pojawienie się na fermach „superbakterii” opornych na 

antybiotyki oraz przeskoczenie wirusa grypy H5N1 ptaków na bydło mleczne. Do zdarzeń tych prawdopodobnie 

doszło przez dużą skalę gospodarstw oraz nieodpowiedzialne praktyki hodowlane, nastawione na intensywną 

produkcję jak najmniejszym kosztem. Więcej na ten temat: Krowy karmiono odchodami drobiu. Tak zakaziły się 

grypą ptaków. 

Rozprzestrzenianie się wirusa H5N1 u krów w ciągu ostatnich 10 miesięcy budzi niepokój epidemiologów i lekarzy, 

ponieważ krowy są ssakami i często wchodzą w interakcje z ludźmi. Zwiększa to prawdopodobieństwo, że wirus 
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może zmutować i przenieść się z osoby na osobę. Jak dotąd od kwietnia 2024 r. co najmniej 41 osób w USA zostało 

zakażonych wysoce zjadliwą grypą ptaków. 

Warto wspomnieć, że niedawno w Oregonie odkryto przypadek zakażenia wirusem grypy ptaków u świni. To zła 

wiadomość, ponieważ świnie są podatne na infekcje zarówno wirusami ptasimi, jak i ludzkimi – co, jak ostrzegają 

epidemiolodzy - stwarza ryzyko powstania nowych, groźnych szczepów wirusów. 

Wpływ ptasiej grypy na decyzje rolników 

Nowe inicjatywy mają promować rolnictwo przyjazne dla zdrowia publicznego. Rolnicy natomiast widzą w tym 

przede wszystkim szansę na znalezienie bardziej stabilnego źródła dochodu. Wirus grypy ptaków wymusił na wielu 

hodowcach porzucenie tego profilu działalności. Stracili swoje stada lub ponieśli wysokie koszty związane z ochroną 

zwierząt przed wirusem i przepisami o zwalczaniu chorób zakaźnych. 

Transformacja rolnictwa w USA w kierunku zrównoważonej produkcji roślinnej w zamyśle może przynieść korzyści 

nie tylko dla zdrowia publicznego, ale również dla środowiska. Intensywna produkcja zwierzęca ma być częściowo 

zastąpiona hodowlą roślin wysokobiałkowych, takich jak soczewica, fasola czy orzechy. Redukcja pogłowia bydła ma 

natomiast pomóc w redukcji emisji metanu, jednego z głównych gazów cieplarnianych. 

Na podstawie: 

Physicians Committee for Responsible Medicine 

Zamknij >  
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15.11.2024 Ceny skupu zbóż, kukurydzy, oleistych i strączkowych: żyto liderem 

niewielkich podwyżek       
 CenyRolnicze.pl | Autor : Paweł Hetnał | 15.11.2024 | Fot. Pixabay 

W odstępie ostatnich dwóch dni średnie ceny skupu zbóż na rynku krajowym 

nieznacznie wzrosły. Najwyraźniej w górę poszła wycena żyta, która w tym czasie 

zyskała ok. 8 zł/t.  

Aktualne ceny skupu zbóż, rzepaku, kukurydzy i strączkowych zebrane w dniu 

15.11.2024 r. z firm zlokalizowanych na terenie całej Polski przez redakcję portalu 

CenyRolnicze.pl przedstawiają się następująco:   

 

*Stare zbiory 

Ceny podane w PLN, w nawiasie podano ceny średnie w konkretnym dniu. 

Podane ceny netto zarówno loco magazyn skupującego, jak też loco magazyn sprzedającego min. 24 t. 

Podana cena kukurydzy dotyczy suchego ziarna. 

Zamknij > 
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Rosyjski eksport zboża znacznie spadnie w 2025 r.       
CenyRolnicze.pl | Autor : Redakcja | 13.11.2024 | Fot. Photogenica 

Kwota na eksport zboża z Federacji Rosyjskiej, która będzie obowiązywać od 15 lutego 

do 30 czerwca 2025 r., może zostać zmniejszona trzykrotnie w porównaniu z ubiegłym 

rokiem i wynieść 9-10 mln ton – poinformował Igor Pavensky, szef centrum 

analitycznego Rusagrotrans JSC. 

- Biorąc pod uwagę obecne wskaźniki eksportu oraz prognozy na grudzień i styczeń, 

kwota może zostać zmniejszona z 29 mln ton w 2024 r. do 9-10 mln ton w 2025 r. – 

powiedział analityk w wypowiedzi dla agencji Interfax. Inni eksperci rosyjskiego rynku 

zbożowego, z którymi rozmawiała agencja Interfax, również prognozują zmniejszenie 

kwoty w tym roku. Najbardziej prawdopodobna wielkość kwoty, według ich szacunków, wyniesie 10-12 mln ton. 

- Zatem, według prognozy niezależnego eksperta Aleksandra Korbuta, wielkość kwoty może wynieść 11-12 mln ton, 

ale wiele będzie zależało od wskaźników eksportu w listopadzie-styczniu. Dyrektor generalny ProZerno Władimir 

Petrichenko szacuje kwotę na 10 mln ton. Dmitrij Ryłko, dyrektor generalny Instytutu Koniunktury Rynków Rolnych 

(ICAR), uważa, że kwota wyniesie 11,5-12 mln ton – czytamy w publikacji APK Inform. 

 

 Zamknij > 
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Ogromny wzrost eksportu ukraińskiego zboża    
Cenyrolnicze.pl | Autor : Redakcja | 15.11.2024 | Fot. Photogenica 

Według danych ukraińskiej Państwowej Służby Celnej, od początku sezonu 2024/25 

Ukraina wyeksportowała 16,255 mln ton zbóż i roślin strączkowych, z czego 1,856 mln 

ton zostało wysłanych w listopadzie. Jednocześnie w tym samym dniu ubiegłego roku 

łączną liczbę wysyłek oszacowano na 10,968 mln ton, w tym 1,728 mln ton w 

listopadzie. 

 

Jak podano w komunikacie ukraińskiego ministerstwa rolnictwa, dane eksportowe 

wszystkich głównych upraw są zauważalnie wyższe niż w ubiegłym roku. Od początku bieżącego sezonu 

wyeksportowano: 

- pszenicę - 8,289 mln ton (w roku obrotowym 2023/24 - 5,225 mln ton); 

- jęczmień - 1,737 mln ton (749 tys. ton); 

- żyto - 10,7 tys. ton (0,9 tys. ton); 

- kukurydza - 5,945 mln ton (4,865 mln ton). 

Całkowity eksport ukraińskiej mąki od początku sezonu na dzień 15 listopada szacuje się na 28,5 tys. ton (46 tys. ton 

w roku obrotowym 2023/24), w tym mąka pszenna - 26 tys. ton (44,2 tys. ton). 

 

Źródło: APK Inform 
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